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Wczoraj w pierw szym dniu, weclłng dawnego K a­

lendarza, w uroczy stość Narodzenia Z B A W I C I E  
L A ,  odbyło  się Solenne Nabożeń*t wo, w o b r c J O .  
Feldmarszałka Xcia W a r s z a w s k i e g o ,  celebro­
wane przez Najprz: Arcy-kiskupa Wars*: i Nowog:  
CzłonkaN Synodu,w Archikatedrze N N .T R Q J CY.

Wczoraj iako w dzień S S .  3c!i K r ó l i  św ię ­
cono w Kościołach Rzymsko Katolickich Z ło to ,  
K a d z id ło  i K re d ę .  W  wielu do ma h pobożnym  
zwyczaiem odnowiono na drzwiach i pndwoi«ch 

isy  głoskami G. M . B. iako początkujące na­
zwani* 3ch Mędrców W schodu, którzy pierwsi  
z pomiędzy motnych tego światu, pokłon C H R Y -  
S T I  SO  W 1 oddali. W  R zy m ie  w dzień 3ch 1\ r ó- 
1 i odprawianem iest w Koście le P r o p a g a n d y ,  Na-  
boitństw o  wspólne przez Kapłanów wszystkich  
obrrądków Katolicki*go K ośc io ła .  M**in» tam 
widzieć obok W  ło (hów ^  H is zp a n ó w , F ra n cu zó w , 
etc.,  młodych X ię ży  M u lta n ó w , M u r z y n ó w , Chin- 
c z y  ko w , którzy potem wysyłani są na misje chrze* 
ścjańskie do kraiów barbarzyńskich, a oraz Msze  
Ste  celebrowane prze* Kapłanów obrządku G recko - 
U n ja ck ieg o, Maronicki*>e o. O rm ia ń sk ieg o , R b ftó w , 
i  t p.  Jak u nas na B O Ż E  N a ro d ze n ie  i na N o w y  
R o k  rozdawane są pod trunki, tak w R zy m ie  w dzień 
3cb K r ó l i  wszyscy rozdaią be fan g  (K o len d ę)*  

Wczoraj w Ku8rieleXX.^tt£K#//<»#idf4> w czasie 
Summy, Artyści i Amatorówie wykoDaii dzieła re- 
Jigijnc muzyczne H a jd e n a  i D a m se g o . W  koście­
le X X .  K a rm e litó w  b o sych , Amatorowie wykonali  
dzieła «L K rogu lsh iego , J .  l i .  C h w a lib o g a x  P eren -  
s z te jn e ra . W H oś* iele X X .  P iia ró w  M szę  E lsn e ­
r a , Hymn J -K rogu lsk iego  i O i<vłoT]nm Zy liń sk iego .

D z iś  rano o w p ó ł  do 7«j, J  C. W .  C E S A ­
R Z E  W IC Z  N A S T Ę P C A  T R O N U ,  wracaiąc 
z N iem iec  do P e te r sb u rg a  , raczył przybyć do 

n r s z a w y .  Cale miasto od północy b y ło  o- 
s*  if  tlone.

K o m is ja  R z ą d  o: P  • i S la r b u  onegdaj o g ło s i ła :  
„ P o  zarządzeniu spisu remanentów wszelkich trun­

D z iś ,  S. Lucjan. . 
Jutro, S .  Seweryn.

ków kraiowych w mieście W arszawie i Pradze z 
dniem * ^ 3 1  Grud: 1843 pozostałych, doszła Komi­
sją R .  P. i Skarbu urz^downie wiadomość, ze wiele 
sp irytusu i okowity  pomieszczono na składach u 
prywatnych. osób niehandluiących trunkami kraio- 
wemi; Komisja R . P . i Skarbu zatem wzywa triniej- 
szemkażdego podobne składy spiry tusów lub oko­
wity  posiadaiącego, ażeby natychmiast a najdalej 
w przeciągu dni 3ch od daty niniejszego o g ło s ien ia  
pośpieszy ł  do Urzędu Konsum: M. Wars*: z z łoże ­
niem deklaracji wyszczególniającej : rodzaj i i lość  
trunku, dla objęcia go ogólnym spisem remanentów'; 
gdyż w razie przeciwnym W łaśc ic ie le  tak ukrytego  
przed spisem trunku, iakotei zabudowań w k t ó ­
rych Ukowy mieści się , da od po wiedzialnosei za de­
fraudacje przepisami zagrożonej pociągnięc i zostaną* 
—  W ł a d z a  P o lic y jn a  o g ło s i ła ,  że stosownie do 
dawnych rozporządzeń, Osobom W ojskowym i C y ­
wilnym, na M a s k a r a d a c h , nic wolno nosić Szpad, 
pałaszy, lasek i parasoli,  które iak równie iutra,  
salopy i  płaszcze, składane być  m«ią za kontramar- 
kaini w miejscach oznaczonych, tudzież, że w przy-  
leg łych sali maskaradowej pokoiarh, gdzie bufety 
są ur*ąd*one, nie wolno nikomu ani sygar ani faiek 
palić; wreszcie,  że Alaski nieprzyzwoicie ubrane, 
do sali maskaradowej wpuszczone nie będą. —  
P o sz y t  24  i ostatni z r. 1843  Z o r z y  dziennika 
młodemu wiekowi poświęconego,, wyszedł z drn- 
ku i obejmuie: Wspomnienie kobiet wsławionych  
w P o ls c e , Ryxa p. P.  K. Kilka s łó w  o instytu­
cie  ociemniałych w W arszawie p. P .  h .  Św ięto  
młodzianków p. P .  K . K olenda, p. Józ: Prosie-  
ckę. K aŁ em ir  Sobiesrczański p. W .  T. Pociecha  
sieroty p. Marję Zar  Redakcja Z o r z y  zachę­
cona miłem przyięciem prac sw o ic h ,  i na rok dru­
g i  1 8 4 4  w tymże duchu dziennik swój wydawać  
będz ie ,  a nrezrażniąc się  przeciwnościami dosko­
nal ć go dalej pragnie, i równie zyskać sobie na­
grodę w przychylny eh sercach młodych czytelni­
ków swoich. Pragnąc zaś pismo swoie  iak naj- 
przystępniejszem uczynić,  postanowiła zmniejszyć 
iego  cenę, a chociaż dziennik ten obecnie faz w mic-
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siąfc tfychodżić bęttaife, Redalceja tfrsxakze w si^k ich  
dołoży starań, aby ha tej małrj zmianie Czytel- 
iiiry hynajinbir.j nie tracili. Przedpłata na Z orzę  
prźyjmttie s-ię we wśzyśtklcb księgarniach WarSz:^ 
Oraz ńa Przędach i st^c: poczt: rocznie t \ lko  zł. 18. 
—  O fi a rowauy na korzyść O sieroćia łych  wychoiv: 
TnW art: D obroci:, h a ft  do munduru skarboWagó 
klassy V II,  nabyć można w Sklepie. Ubogich. —  
^  zeszły Czwartek wieczorem, szeroka obręcz 
Otaczał* siężyc: do toczył się on tteż nieba” etti do 
■pełni, w  piątek i r t lm  spadł śzrott śliski, a wć*«- 
raj śnieg miasto zupełnie pob ie lił. Ac kolwitk 
smńa był* nietęga; bo Śnieg rza d ko  Wodą roz- 
fol inny utworzeniu takowej przes • kadźeł, przecież 
oka.Uty się prz'e» godżinę sobki. A tak częścią na osi, 
fczęścią na saniach przebył się i a ko tako dzień 
wczorajszy. WieezoreUiw wielu duma- k wZUowioUo 
wybór k r ó la  M ig d a ło w eg o ;  to r t  S z e d ł  na lo s j ,  
a kto tnigduł w ■ ciąghął,  wy wiązy wał się iak mógł 
drugim. Bywało dawniej, ze gdy zastawiano to r t  
ttiigdałóWy, a która Damamniącn dóm wielki-, w,y- 
teiągiięłu Znamię szctęśliwe, musiała w oktawie 
■wywiązać się balem. Od A’owegó R okti zwękle 
IiyWnią S m a ż o n e  pąćzki w Warszawie. Wczoraj 
leń w y borny pćzysUiak zamawiano pet cukierniach 
i innych miejscach, a nawet suiażoho W wielo do- 
toiach. Niektórzy uważali,że gdy pączki są lekkie i u- 
idaią się dohrże,ttt zima tego roku Z*.ykie b.y wa słabą. 
Ii iii ąc rzecz na odwrót, wnosić powinniśmy że wczo­
raj u rafy się pączki naszym zacnym Gospodyniom.
—  Skład nut limzyćzny. h G. S e n e w a ld i  odebrał 
temi dniami różne nowości muzyczne: ller za  I) i- 
VertiSsCment z Baletu la P eriy zł. 4. H inteW i 
Szmaragdy wielki Walc i  W arjarje  na tema Mer- 
badantego, zł.  3. Tegoż Topaży W alc  wielki i 
IłomanSe rnela ncbol i czutą po zł. 3. M oszelesa  
Melange z Serenady i innvch Arji ulubionych 0|K6- 
ry D o n P  asquale, zł.  i .  E rn s ta  KarnaWał wene­
cki na skrzypce złor tep i ,  zł.  7. Szczepkow skiego  
Mazur do śpiewu wykonane w Poznaniu przez P. 
B u kmannn Artystkę dram: Króle w: teatru w Berlinie, 
z ł .  I. Nowe alceAanrtera, p:t: Almacks ta o ze zł. 3 .
—  Wczorajszy poranek  m u zy k a ln y  licznych do 
Sali KnfiiertoWej przy Ulicy Mioduwoj sprowa­
dz ił  słuchaczy. P. W a r te l  śpiewał melodję Re- 
ioWCKa, kilka rom ansów  Szuberta  i parę łraticui-

kich. G łos iego iest czysty i przyicinny, a czę 
s to pełen czuł *śi i i mocy. Najbardziej podoba­
ły  s ię :  powrót z pułku przez G risarda  i K ró l 
olszowy (E t Ikónig) znana z zach wy eaiącej piękno­
ści , i uświetniona układem przez L is z ta  na fo r­
tepian melódja S zu b er ta . W ir tu'oz Hau m ana  
wielekroe przez nas uwielbiany d . ł  się słyszeć 3 
kroć na tym koncercie, i prócz warjacji z tematu 
Oryginalnego-, g ra ł  Znahą U nas fantazję z tematów 
Ł u c ji  i trfemolo R erjo ta ; był 6 kroć >̂rfcy wołany. 
G ra ł  także J P .  D itrtch  Fortepianista ładną swegn 
b U o r u  fantazję z ten.atów Mouteki. * Całym kon­
certem dyrygował i towarzyszył Śaiewom na for- 
tepjanie J P .  N och. P .  PU a rte l należał dawnbj 
do śpiewaków Kaplicy Królewskiej, a będąc, u- 
fczniem Akadeóiji Królewskiej Muzyczcznej w P a- 
r y t u  , otrzymał prerwszą nagrodę śpiewu w klas- 
Sie dyrygowanej przez sławnego N t i r i , walcząc 
O te pierWsżenstwO z sławną śpiewaczką Falcoli, 
((Falką) i dwoma innemi zńakomitemi artystami.
-— Skład muzycw: pod firniąiSyjjewet O,zawiadamia, 
i i  ńowe Koutredanse ułożone na pjanof: i ofiarowane 
J  W .  Z T u rk u łto W  K o ła czko w sk ie j pvtez A m . I t , a r a  
P rzyłU skiego . itti są do nabycia W tymże Składzie. 
—  Kurs onegdajszy: L isty  Zast: howe, za IOO zł.ż 
r. 8. od 14 k. 80 do r. s l i  k. 83 (zł. od 9 8 g r . 30 
do 98 gr. 26); wartość kuponu kopieiek 2Vt>- —  
Gnćgdaj W Wielkim Teatrze przywołani, p» Pó- 
ra n k u  In d y jsk im , JPanna W e n d t  3-kmć i J P. 
T u rczyn o w ic z  ; wczoraj Taż po tańcach W 3ci«  
akcie Jeziora  W ieszczek . po 4tym J Panna Tan li. 
na RiwolL, J P P .  M a tu szy ń sk i  i T rosze /, po uknń- 
czeniu JPanna R iw o liJ P . M a tu szy ń sk i  po 2-k.OĆ. 
W krótce  daną będzie nowa Krotochwila pod 
ty tu łem : A . O . P . P ,  Będzie także w ciągu  bie­
żącego miesiąca przedstawiona naw, bardzo in- 
teresuiąca Drama p»d tytułem : jVóc i R a n o  
przełożona z niemieckiego.

Tt okolicy K ielc. Wynurzać rzeSene uczucia 
dla ty c h ,  którzy priez  cnoty swoie do pamięci 
naszej nabyli prawa, i zbolałemu z ich straty ser­
cu ulżyć głosem czci i uwielbienia, iest to" usi­
łować istność wgasłego za kres mu oznaczony 
przeciągnąć, wyrwać śmierci iej ofiarę, i mimo 
zapór naiury zaprowadzić między żyiącemi a zmar- 
łemi związki. Temi ucuciam i przcięty, składam
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dziś  na grobi e  ś. p.  Henr yka  K ru sze w sk ie g o  b. 
Oficera rakietników konny eh b. W .  P .  w ubie­
g ł ym  mies iąca  w Gu(): Sandomierski  z gas łego ,  
h o ł d  należny i zas łużony.  Staraunię  pod ‘okiem 
t rosk l iwem Ro d z i có w wychowany,  wcześnie,  bo 
w 18 r o ku  życią,  r zuęi ł  się w świat  ś. p. K ru -  
s z e w s k i , i w iego to szkole o debr ał  to ostatnie 
wychowanie,  k t óre  duświ«d- zenie nast ręcza,  a gdy 
inaczej  nam m ł o d o ś ć ,  inaczej okol iczność,  a ina­
czej świa t  «ia luią  L u d t i ,  szczęśl iwszy k lQ wcze­
śniej  one z nabywszy,  późniejszego błędami nieo- 
płaca.  Upr ze j mość  ś. p. Kr us z ews k ie g o ,  by ł ą  
jak cnoty powszechną.  Szczodrą  ręką,  ua tary u- 
( Wowany,  ł ąc zy ł  z przymiotami  serca,  ujmulącą 
cia ła  postać , i gdy pier  wszem i zniewalał  u my ­
s ł y ,  dr ugą  poc iąga ł  oczy.  O t wa r ty ,  Szczery i 
wylany Szlachetnie,  bo skromnie  używął  szczu­
p ł ych losu da r ów,  a i t a  dobroczynny,  z  u j mą  
własnych p o t r ze b ,  cudzym *arądz.*ł pot rzebom.  
W  sercu ś. p.  K ruszew skiego , by ł o niewyczerpa­
ne ź r ó d ł o  cnot  j przy mi tów,  ktpremi  pamięć 
swoią  u t r wa l i ł ,  bo w «*gólc Cz łowiek  tak małp 
do siebie podobny i tyle r u i ny ,  w sercu ty lko  
u-dnym iest  takim,  iakim ząaidufe się rzeczywi* 
ście,  w nim tp znika ta ob ł ud na  posrt a ć ,  w k t ór ą  
go świa t  i z tymże związane s t osunki  pr^yodzie-  
wać zwykł y.  Jeżel i  k ró tk i  ty l ko  zakres ż y c a  ś. 
p.  Kraszewskiemu W y r o k  B O G A  przeznaczył ,  
wszakże to nie wiekiem,  wie użytecznością mierzo­
ne; o iakże okaże się d ługiem ! S t a ł y  w Re i i gj i  
p r i e t  swoią  pobożność,  w przeciwnościach pr«.ez 
rozwaga ,  w szczęściu przez skromzość ,  wzorowy 
Syn,  M ą ż  i Ojciec,  prawy Obywatel ,  do ż y ł  naj ­
piękniejszej  chwały.  Cierpienia  chwi l  ostatni* h 
z chrześcjańskiein poddaniem się z n o s i ł ,  że spo-  
kvojoir spoglądaiąc  na p r z y s z ł o ś ć ,  z przebytej  
przeszłości  nic sobie do wyrzucenia nieznalazł .  
Pr zy j mi j  szanowny cieniu ten s łaby h oł d,  k t ó r y  
ei dawny Przyjacie l ,  na grobie  T w oi m składa.

T.  B. C.  R- S. J. S ie r z y ń s k i .
7j  P e t e r s b u r g a .  —  P r z e z  N a j m i ł o ś c i  w s z y  r o z ­

k a z  J kGO C r s * R s k i k j  M .  d n i a  2 2 g o  S t y e z :  r .  z.  
P o d o f f j c c r o w i e , d o b r o w o l n i e  z r z e k a j ą c y  s i ę  a wn n -  
s u  na s t o p i * ó  o f f i c e r s k j  *, r n a i ą e y  p o z w o l e n i e  n o -  
s-zenia f c l dce -  h u  s r e b r n e g o ,  s ą  w y j ę c i  od  k a r y  c i e ­
lesne], ,  d o p ó k i  t e n  z « *k  h o n o r o w y  p* s i a d a j ą .  O o e -

cpie podob ał o  się  J e g o  C ESARSKIE J  M .  okazać 
S w ą  Mo na rs zą  ł askę  i dla ty*h w oj s k o w y c h ,  k t ó ­
rzy ot rzymal i  także inne znaki  h o n o r o w e ,  a t<» 
prze* nadanie za te znaki  szczególnych pre ro ga tyw,  
i w sku tk u tego JEGO CESARSKA M .  Naj wyże j  
rozkazać r a c z y ł : Ż o łn i e r zy  ozdobionych znakami
honorowemi  o d e r u  w oj s ko weg o,  tudzież o rd eru  
S A n n y ,  wolnych od kary pielesnej ,  ty lk o  be* 
wyr oku  sądowego , uwolnić  nadal od takiejże ka­
ry i w drodze  sądowej  narówni  z mającymi frldce* h 
s r i b r n y ,  za dobr owol ne  zrzeczenie się s topnia  of- 
f icerskiego.  Ż o ł n i e r zy  takich , za pierwsze w y­
k ro czen ie ,  p o z lą w ić  ty lko wzmiankowanych zna­
ków i przywiązanych do nich pre roga t yw,  lecz be* 
wymierzania k.Vpy cielesnej ,  dopełnia jąc  to wszak­
że za wyrokami  Sądowemi ,  zat  w if rdzonemi  prze* 
W ł adzę Nnj wy £.«zą, s tosownie  do i s tniejącego te­
raz  po rz ąd ku ;  karę zaś cielesną wymierzać na ni -h  
nje inaczej,  ty lko  po  popełnieniu prze* nich n o ­
wych przes tęps tw,  już po odjęciu im wyrokiem 
sąd -wyui znaków honor owych .  Przepis  p o w y i s z j m  
ą r tykuł em obj ę t y ,  rozciągnię ty ma byę w całej  mo­
cy i do tych ż- łnierzy,  którzy 3S!ąj łuskąwKj  Ozd°* 
bieni zostal i  medalami z napjsem : , .zs ocalenie g i ­
nących4, i go r l iwość .u  C o  się tyczy tych  *óf -  
U erzy,  k t órzy  mają naszycia n& rękawie  muwdrtjru 
za nieskazitelną s ł użbę  w;ojskową,  lub medale za 
uczestnic two w wojna* h  i pochodach , l isząc w ts> 
i Krzyże  równego z tern i medalami znaczenia,  zą- 
ch owh i  dawniejszy porzad k skarceń , dopóki  zo­
stawać będą w s ł uż bie ;  lecz gdy po wcięciu d y ­
mi s j i ,  przeszedłszy do stanu c y wi l n e g o , d o p u ­

szczą się wys tę pk ów,  i>5e należy karać r< h ciele­
śnie ,  ale okadzać dla poprawy w domach pra* y i 
poprawczych ; karę zaś cielesną wymicrz.HĆ w ta­
kim ty lko  raz i e ,  kiedy przy n i eskutkowaniu t '{j* 
poprawczego ś r o d k a ,  lub za kryminalne wys tępki ,  
skazani  będą wyrokiem sądowym na odję* ie 
im naszycia i medali.

A n g l ja . —  X ż ę  H ordo  2 6 g o  z. m. p r z y b y ł  do 
Londynu.  —  Sł awn y A u t  >r E.  L  B u lw e r  odz ie ­
dz iczył  p o  swoicj  Ma tce  wdowie J e n er a ł a ,  zna.- 
czne dobra  K n e b w u th . —— Aienci  hiszpa:  og łos i l i  
iuż wypła tę  procentu,  z 3-procent o wtj  pożyczki .  
— Z  I n d j i  d o s z ł y  ważne wi adomoś ci :  Wo js k a



—  2 8  —

#»g: pojmały X fia  G w aljoru . D ost M ahom ed  
Chan został w K abulu  rozstrzelany na rozkiz  
C h a 'a H u eh a 'y  X lia  prawowiernych. Chun S u ­
ch a ry  miał przyrzec, ze k t  > zahiie D osta , dosta­
nie sie do Nieba. Zapewniają, ie  Pułkownik  Sto- 
d a r t  zyie w K u c h a rze , i  że Kapitan K onali 
został s t racony .—  Królowej radzą, aby na przy­
szłą wiosnę odbyła podróż do leraiów ciepłych, 
a to dla polepszenia zdrowia, które od nieiakie 
go czasu słahnir; uważaią że n ’ekirdy cierpi me- 
lanth  >lją.— Dzienniki migiel: niechętnie uważaią 
wysłanie znacznej missji do Chin  ze strony Fran­
cji. —  Cesarz C hiński podpisał nową taryffę celną 
za zniesieniem się pośrednio z Pełnomocnikiem aa- 
giel-kiru Panem P otlinger.

F ra n c ja . —  Ju ż d .  2.6'go z. m. najmowano wszy­
stkie okna i balkony ■» domach będących przy u- 
licach Utóremi Król miał przeieżdżać dla zaga. 
irnia Izb prawodawczych, i płacono sowicie oso­
bliwie przez cudzoziemców. —  O świcie 27go 
z. m. zwołano gwardyę naród: w rozmaitych cyr­
kułach Paryża-,, z każdego z 52tu pułków g»»r.  
dji narodo: wezwano 1 batulyOn , aby utworzyć 
Szpaler od pałacu Krółews: do Jzby Deputow:; 
cały pułk 9 ty by ł  ustawiony u głównego wcho­
du i na dziedzińcu pałacu E urbon , o 1 Itrj '  ru ­
szy ły  wojska i  gwardja naród:, pierwsze utwo­
rzy ły  szpaler po le«ej stronie druga po prawej. 
D o  t*go czasu Poli .  ja użyła też wszelkich środ­
ków  ostrożności dla zaradzenia zamachom. P re ­
fekt Polic ji  osobiście zrewidował zabudowania 
Izby Deputowan: wewnątrz i zewnątrz; oddział 
gwardji mnnicyp: został ustawiony na dachu pa­
łacu E urbon  we wszelkich kierunkach zabudo­
wania. Związek między obu mostami przy Izbie 
Deputow; został zniesiony od lOtej rano. W szy­
stkie domy przeciwległe zostały zrewidowane 
przez Komisarza, Polic ji ,  a do każdego domu do- 
auno straż 2ch gwardzistów munieyp:. Gdy woj­
sko utworzyło szpaler, gwardja munieyp: piesza 
i  konna utworzyła 2 gi kordon zewnętrzny, aby 
ludność trzymać na odległość pó łto ra  strzałów 
od orszaku Króle.wsk:. Na uroczyste posiedze­
nie w dniu 27mym z. m. rozdano tylko 200  de­
putowanym bdety losem, wszelkie inne bilety zo­
stawiono dla d w o ru ,  Ministrów i  Policji .  O

l i t e j  otworzono galerie publiczne, które napeł­
niły się Da mami. Do galerji Królewjtk: naj- 
pirrwej weszły : K rólow a, Xin-» O rleańska i.
H ra b ią  P a ry zk im , X i  na Joinville  (Zuęwil}, Xżoa 
K lem en tyn a  i iej Małżonek; widok VI d„wy zga­
słego Następcy tronu w grubej żałobie, napełnił 
zgromadzenie nszunowfanrem; o lej 21-krotna sal- 

oznajmiła, że K ról wyie* bał z swego pałacu. 
Orszak Rrólewsk: rozpoczęli 2 gwardziści inuni- 
cyp: konni, oddział dragonów i sztab ieneralny 
Iszej dywizji wojskowej; szwadron dragonów i 
2 szwadrony gwardji naród: konnej r  muzyką i 
chorągwiami iechały przed parokonnym poiaz* 
dem K rólew s: ,  w którym znajdowali s ię :  M o ­
narcha, Xżęta N em ours  (Nemur, Z ueiv il i M ont- 
p a n sie r  (Mąpansje) ; w 8 pntazdach następujch 
znajdowali się Ministrowie i Urzędnicy dworu, 
Szwadron huzarów zaunka ł orszak. O kwadrans 
na 2gą K ró l  ukazał się w mundurze gwardji na­
rodowej, i wszedł na st«>pnie tronu nie bez u tru­
dzenia się, czego poprzednio niedoznawał; od ro­
ku zestarzał się znacznie, thodzi schylony i iest 
siwy. Powitano go okrzykiem; „N iech żyle 
K r o i . ”  L u d w ik  Filip  trzymając prawą rękę "na 
sercu, 3-kroć odkłaniał się zgromadzeniu. N a­
krywszy głowę, zasiadł na tronie; po prawej rę ­
ce zaięli miejsca Xżęta W m rnr  i M ą p a m je ,  po 
lewej Xżę Z u g w il  w mundurze K ontr  Admirała. 
K ró l głosem mocnym ale powo lnym, odczytał na- 
Stępuiącą mowę: „Panowie Parowie i Deputowa­
ni! Pomyślna i.dność W ładz Państwa i szczera 
spółdziałalność, którejście udzielili mojemu R z ą ­
d o w i ,  przyniosła swoie owoce. Na łonie bez 
trudów utrzymanego porządku i pod panowaniem 
p raw ,  Francja z ufnością rozwiia swoią płonną 
czynność. Stan wszystkich klass obywateli po­
lepsza się i podnosi. Skutki tego powodzenia , 
dozwalają nam przywrócić słusznie oczekiwaną 
równowagę między wydatkami a dochodami pań- 
stwa w prawach skarbowych, które wkrótce bę- 
dą wam przedstawione. Możemy w bezpieczeń- 
stwie cieszyć się tenii dobrodziejstwami pokoiu, 
gdyż nigdy on me by ł bardziej utwirrdzonjm. 
Moie stosunki xe wszystkiemi mocarstwami są spo­
kojne i przyiazne. Sprawy ważne zaszły w Hl~  
szpan ji. Królowa Donna Izabella. l i g a  tak



—  29  —

młodo wezwana do dź *igama brzemienia rządów, 
ie*t w chwili obecnej przedmiotem całej moi j  
pieczołowitości i moie^o przyjaznego zaintereso­
wania. Mam nadziwię, że wypadek tych zdarzeń 
będzie pomyślnym dla obu z Francją sprzymie­
rzonych narodów, że równic w całej Hiszpa- 
nji przez wzaiemne poszanowanie dla praw tronu i 
powszechnej spokojnośti utwierdzi się Munarchja. 
Szczera przyiaźń łącząca mnie z Królową sJ n- 
g ie lską  i serdeema zgoda panuiąc.a między moim 
a iej rządem, utwierdzaią mnie w tej nadziei. 
Zawarłem t a k U t y  handlowe z Królem S a rd y n -  
tk im  z Rzecząp"Spolitą E k w a d o r  i kfrenezuelcty 
% z innemi państwami w rozmaitych częścach 
świata dalsze prowadzę układy, które utraymu­
lą c  dla pracy naro dowej przynależne iej bezpie­
czeństwo, iej roztropnej czynności, nowe mugą 
otworzyć d*ogi. JVIa«» zadowolenie widzieć po- 
więkśzonem grono m«»iej rodziny przez zaślubiny 
B*oiego Syna X<ia Z u ęw il z Xżniczką F ra n c isz­
ką  S iostrą  Cesarza B ra zy lji  i Królowej P o r ta • 
ga.lsk.iej. Związek ten zape*niniąc szczęście mu­
lego Syna, pomnaża p<ceehy, które BÓG dla 
mnie zachował. Nasze panowanie w krain H i-  
g itrsk im  wkrótce hęńzie zupełne i spokojne pod 
kierunkiem wodzów doświadczonych; szczycę 
się że liczę między niemi iedaego z mnich S y ­
nów; waleczni nasi Żołnierze łączą zadziwiającą 
Wytrwałość w truda h wojny i pra-ach pokoiu. 
Przedstawione wam będą do narad potrzebne środ­
ki do wykonanii ogólnego systemu kolei żela­
znych, inko też do rozmaitych przedsięwzięć dą­
żących k u pożytkowi narodowemu. Z głęboką 
wdzięcznością dla Opatrzności, Panowie, uwa­
żam ten stan honorowego pokoiu i wzrastającego 
powodzen a ,  któremi cieszy się nasza Ojczyzna^ 
Zawsze wiedzeni naszem poświęceniem i naszą 
wiernością dla Francji, ia i moi krewni nie. mie­
liśmy innej ch< i lo śc i  sławy iak tylłro t ę :  Fran­
cji służyć. Ufność, tę powinność wykonać, na­
dawała mi mocy w- przygodach moiego życia, i 
do k^ńca moirgo życia stanowić będzie moią po­
ciechę i moią najsilniejszą podporę.” Przy osta­
tnim paragrafie, k tóry miał być skreślony ręką 
Króla, głos Monarchy s tó ł się wzruszonym, a o- 
statnie słowa przebrzmiały śród okrzyków; ^N iech

żyle K ró l !1’ Na całej drodze do pałacu Izby  
Depntow: i na powrót Król z swoią rodziną ob ­
lany by ł głośnemi okrzykami radości. D wór 
Xżoej O rleans: by ł  także w za’obie. Xzrro po- 
stanowiła w iecznie nosić żałobę po swoim M a ł­
żonku. *— 28go z. m. odbyły się pierwsze po­
siedzenia Izb Parów i D eputow :; do pierwszej 
po pierwszy raz wpro*adz no Królewicza Xci» 
Z u ew il, k tóry 27go z. m. na posiedzeniu Kró­
lewski z ło ż i ł  przysięgę parowska ; obrano no­
wych Sekretarzy, odbierano przysięgi od nowych 
Parów Panów Tt-ste i P a ssy , i wyznaczono K o­
misję dla powinszowania Królowi w Nowy Rok* 
Izba Depntow: po utworzeniu biur i sprawdzeniu 
pełnom«nn;etw, przystąpiła cl o w>born Prezesa. 
—— Od r. 183D pierw szy raz w sp onniano w mo­
wie tronowej o ścisłej, przyjaźni z .^ n g lją ,  —  
Xżę IS tinur  znajduiąc się niedawno w Q uim per 
w Bretanji tak sobie upodobał kostium tameczny, 
że na wzór kazał sprawić podobne kostiumy dla 
ąwoiego Synowca H rabiego  P aryzk iego  i dla 
swego Syna Hrabiego E u ;  ubiór ten został te­
raz skończony, bogato iest ozdobiony złotem i  
srebrem, i ma b%ć mistrzowskiem dziełem sztuki.  
—— Xżę Ludwik B onaparte  zajmuie się w H a m  
wypracowaniem wielkiego dzieła o stanie robo­
tników w rozmaitych częściach E uropy .  —  Bej 
lunetaJiski spodziewał się odwiedzin Xcia Ottialy 
gcly tenże wrarał do A lg ie ru  z N ea p o lu  i na sa­
mą tę wieść wydał 300 ,00 0  fr. aby godnie po­
witać dostojnego Gościa*

H o la n d ja .—  W szystk ie  dzienniki holenderskie 
szczerze ubolewaią nad śmiercią byłego K ró la .—  
X żę F ry d e ry k  niderlandiki ma być wykonawcą te­
stamentu Hrabiego N a ssa u skh g o .

H is z p a n jt.  —  Sekretarz Infanta H on F r a n • 
c iszka  w t goż śmieciu, z okoliczności a r ty ku łu  
umieszczonego w dzienniku E c h a , ubliżającego 
Królowej K rystyn ie , zb*ia mniemanie, iakoby In­
fant lub członkowie »fg<* rodziny wspierali ten 
dziennik. —  Nowy M i ^ s t e r  skarbu P . K araskO ’ 
zamyśla stanawczo uregulow ać d łu g  państw a*  —  
P o  wszechnie mn:emaią, że O lozaga  oskarżony bę­
dzie przed Senatem o zbrodnię stanu; tymczasem* 
O lozaga  miał uciec do Portugalj i; pod czas swe­
go 4ro-dniowego ministerstwa, przes ła ł Ministrom*
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por tugal skim K asta  K a b ra ł  i O o m ez  de  K  a s tr  a 
wielki  h r xyż orderu K a r o la  I I I  j o .  — M ład/.a 
municy:  Karce/omy  pnreshi^a Konsulowi  f  ancux; 
Fftnu Le& Srps p o d z i ę k a - a n i ę ,  %h i ęga  t r u d y  po* 
U»e>ione pud « zas uhlężeuia wianiu.

Z  K ra k o w a .  —  S e n a t  R z ą d z ą c y  o g ł o s i ł  na­
s tępujący okól nik :  W  l i txbie cnot chrześrj»iiski<h 
ł* r*Hcxej p o w i n n o ś c i ą  p r x e u i n ^ i n i  K ośr . i*»łw  : O,*

H y r h ,  i c d u ą  z  c c l n j  - )H7.ych m i ł o ś ć  hl iźo**-go,  
% t e j  d o  b r i e  x r o / . u m i a n e j  w y p ł v « ą  ce  h u i ą c e  
8/ . |hi  h e t n o ś ć  p r z y m i o t ó w  d u s z y  nieob<»it. t oe  z « p a-  
t r y w a n i e  s i ę  oą c i e r p i e n i a  d r o g i c h .  U ę a n e i e  t y c h  
pr«v»d ,  w serca* h p r z o d k ó w  ipt««%yrh p r z e c h o w y w a ­
nie i narn w p u ś c i ź u i e  o b o k  i n p y ę h  c n *• t  « b v w * t e l *  
s k i ę h  p n e k ł zan' e,  r c ś - i e  c a ł k o w i c i e  p n c i e l i  S z a n o ­
w n i  O b y w a t e l e  i M J e t x k i - n c y  m i a s t a  n f a k o w M ,  d q -  
w p d e m  t ' g q  icst .  sk<«re u' *iegHfl ię **ię » » ' x e  w ką -  
i d y m  rnx i e ,  g d z i e  t j l k o  i  ł * i e  o u l e p i e n i e  a Igf» n i e ­
d o l i .  O d w i r c z n y i n  u ś w i ę c o n e  z wy c^ MMU wr.aię 
ipufe p r Ł c s e t ą a i e  s q h i e  «*s wiuęl*«eń y y c / ł i w o ś e i  z  
w s t ę p e m  d o  n o  w o r q  t z n e j  ż y c i a  p i e l g r z y m k i ,  u n a s  
o d  ł « t  k i l k o  c z y n e m  m i ł o t u  r d x i a  z a s t ę p o w a n e ,  p o -  
w « d u i e  S e p a t  d o  o d e z w a n i a  $ i ę  d o  w a s  S*»u :  O h y -  
^ r a t e l a  i M i e s z k a ń c y  m  K r a k o w a ,  ahyś«  ;e  w d a l ­
szy m c i ą g u  t a k  u t a > n i a i ^ ę e g o  c z ł o w i e c z e ń s t w o  p o -  
ę t ę p o w ą o i a ,  p r * y  z b l i ż a j ą c y m  s i ę  s c h y ł k u  d o g o r y -  
w a i ą c e g o  r o k u  p o ś p i e s z y l i  z  s k ł a d a n i e m  h o j n y c h  
o  l i a r  na  d r o d z e  w s p a r c i a  w s p ó ł b r a c i ,  n«j  p i e r w ­
s z y c h  p o t r z e b  ż y c i a  p o z b a w i o n y c h ,  n i e s i e n j e  któ­
r ego  w s p a r c i a  tern i e s t  p o ż ą d a ń * z e ,  g t l > w i ę ł u  zn** h 
| l  e m o g ą c  s i ę  na w y c i ą g n i e c i e  r ę k i  o d w a ż y ć ,  n d z ę  
s w ą  o s t r o ś c i ą  o b e c n e j  p o r y  p o w i ę k s z o n ą ,  p r z e d  

o k i e m  WhStein u k r y w a ć  s ą  z n i e w o l e n i
A injjicy. 2 0 g o  z. m. w skutek  zaralenia sję 

g«r.u w kopalni  węgli  kamiennych w H a k e n b a c h  
pod O ffcn b u rg U m ,  5 ci u r obotników ut rac i ł o ży­
cie. —  Pod O top a d  w Z ie m i S ie d m io g r o d zk ie j  
u t wo rz ył  się wulkan w pi injaturze;  ska U pęk*>ą* 
wszy w ki lxu miejscach,  zaczęła b*i*b*ć p ł omi e­
niem i wyrzucać nieco lawy;  prze* ki lka dni  ź r ó ­
dła  w st ronach Umiczn>ch mia ły  zapach siarki ,  
t ak iż woda by ł a  niezdatną do picia.

T u r c ja . —  Prezes s e r b sk i eg o  Senatu S im ie  z 
o t r zymał  żądaną dymisję;  w iego miejsce z o s ta ł  
obrany Tei iko S te p a n o u d c z . —  W D a m a szk u  
zaszły z a o « u  niespukojności  w skutek k ótn.  mię­

dzy Ku pr em europej skim i arabskim , —  Ż o ł n i e ­
rzom i PodofGcerom wnuji egipskie j ,  tymczasem 
ma być wy płacony żołd zaległy za 8 miesięcy.

R o zm a ito śc i. —  O sobliw e t y t u ł y .  X ż ę  ĄJo- 
n o m u ta p y  nazywa się „VVjęj|<im Cz ar nn s ię in  j- 
kiem; Szacłi  P e r sk i  Gałęz ią  honoru ,  zwiercia­
dłem cnoty i rozkoszy;”  Kęól  A r r a k o n u
ty tułuie  się , ,  Włąśc ic te lem białego słpnja i 2cb 
kolczyków; '* K r ó l ^ p y  „Br«tein »ł« lica i Królem 
24* h p«r**soli.” —  R e c e n z ja  a m e r y k a ń s k a .  W  
] \o w y m  J o rk u  nj r iaki  P . D a w so n  wyda ł  romans 
pod t y t : Juręta , a recenzent  tameęzny tak ią o s ą ­
d z i ł :  , , J u n ta  Pana D a w s o n  i es t  t ak wodnist;) ,  
że musiałem wprzódy książkę wycisnąć nimem ią  
z d o ła ł  rozer i nąć ;  wqda sączyła się iednak z ka­
żdej  ka r t y  i musiałem książkę zawiesić na piecu;  
przeczytałem 16 s t rpnnic,  aż tu ęały potop p r y  
*fnął, wothj napełni ła  mój pokój ,  zd ją łem z siebie 
Sur du t  i p ływałem naokoło*s tołu abym dalej mó gł  
czytać;  wtem po to p do s t a ł  się  ąż do sufitu; d o ­
piero gdym wybi ł  szyby z okna,  mogłem ratować 
»ię ucieczką; na ul icy zas tałem l u d/ i  płynący* h 
czółnami;  Księgarz  sprzeda ł  t y l k -  <B e i e m p l a r *  
tego dzieła i «*ły N o w y  J o rk  „ J . ł  powodzią;  
gdyby  resztę  nakładu posłano do pustyni  a rab ­
skiej ,  luoiuaby b y ł o  lam żegl. ,wać pa ros t at kami .—  
U c ze n i p r z y  p ł u g u .  W  Ameryce znajduią  nie­
mieccy I . c i e n i  i Pisarze,  kor zys t ną  pracę i zajęcie.  
Pewien Niemiec pisze z nad O hio: W ie l u  naszych,  
którzy  dawniej  ty lko  piórem pracowal i ,  robią dziś 
z wielką zręcznością s iekierą lub k- są ,chodzą  p r . y  
p łu g u  lub przeprawiaią  6cią w. łmi  zaprzężne wozy 
przez niezmierne obszary,  kamieniste góry ,  bagni ­
s t a  i rzeki ,  na k t ór ych  brzegach wysokich ink do- 
my,  żaden ieszcze most  nie posta ł .  Wi dz i a ł em  nie­
mieckich Pr awn ikó w,  l o k . r z y  i Teo lo gów,  k t órzy  
się  teraz wykicrowal i  na biegłych F a rm e r  ( e ko no­
mów) .  W  JLUnois iest  cała kolonja nazwena kolo-  
nją ła c iń sk ą ^  osiedlona przez samych l i terackich 
ekonomów,  którzy teraz j lprawjaią rolę własnemi 
rękami,  podczas gdy pierwiej  oddaiąe  się l i t e ra­
turze,  pracowal i  piórem.

W  Biurze Wydziału  Stadnego w M. .łarniwie. Gub: 
Podlaskiej ,  P ost : Bialskim, dnia 12*24 Styczni ,  r . b. 
odbędzie sję powtórna )ó' \ lacja głośna in niinui, na 
dostawę roczną PORAŻÓŚY,  d l a Ś U d a  Rząd: Knui.

<
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PRZYJECHALI  do WA RS Z AW Y .
Niądz Suleski Adam, Kanonik, z Brżezin; Wiltiski 

Ant: Da: z J e ż -w a ;  Ciechoinski Mate: Dz: z C,ie-homic; 
Miiakowsfci Jakób Dz: ż Brutoszewa; Bukowiński Ada; 
Oby: z Brzegów; JaWorOwski Jóe: Oby: z Radzymina;  
Abramowicz lgu: Oby: z BysZowic; Gniazdowski D a­
mian (M>y: z Gzarńogłożra; W ierzbicki Stan: D z:.

IJOTCIESlEtflA-
D. 12 Stycznia w Biurze W ydz: Górnictwa przy K o­

misji Rz: Prz: i Skarliu, odbędzie licytacja nadostawę
M A T E R I A Ł Ó W  (palnych, smarowych, kupieckich,
budowlańyih i kancelaryjnych.

l i n i a  I I  b.  m. w B i u r z e  Burmistrza M. Tomaszo­
w a .  o d b ę d z i e  s i ę  l icytacja na w y d z i e r ż a w i e n i e  DO­
M Ó W  Nr 3,  15 i 144,  w  7. o m a s z o w i e  p o ł o ż o n y c h .

Rubla sr. Nagrody temu, kto znalazł  
/ZL. wczoraj na ulicy Miodowej, idąc od UO-. 

Kapucynów do ulicy Długiej ,  KSIĄŻKĘ  
do Nabożeństwa p. t. „Z b iór  Modlitw”-, 

pisaną, przez A. Z , w Cmiłowie r. 1825, porządnie  
oprawną, z robotą na kanwie perełkami na o k ła d ­
k a c h ,  wyobrażaiąeą po iednej stronie Kotwicę \ 
Krzyż, a 2ej Kielich i Krzyż; zechce oddać pod Nr 
304, przy ulicy Ślepej, do W łaśc ic ie la  domu, przy-  
‘łem uczyni przys ługę ,  zwraraiąc nrogą pamiątkę. 

Sekwestrator Skarbowy i Miejski Jft. Warsz: Cyrk:
1 1  11. W skutku poleceń Magistratu M. W arszawy  
*  d. i  Grudnia 1843 r. Za Nr 6 0 ,1 9 0 /3 4 .6 2 4 , i z d. 7 / 9  
Nr 7 5 .420 /41 ,645  wydanych, zawiadamia publiczność 
i ż  d 2S Grudnia (9 Stycznia) r. b., odbędą się l i c y ­
tacje  publiczne, S to łów , Krzeseł ,  Lichtarzy, i i n ­
nych przedmiotów, pierwszej o godzinie 10 ’z rana 
i»od Nr 247 przy ulicy Mostowej , adrugiej  o godz:
12 w południe pod  Nr 2605 przy ulicy Schodki ka-  
tn'e "ne. W . R o g u  s k i.

P r z y b y ły  z Prowincji w  celu załatwienia swyćh  
in te resów  w Rządzie, mażący pozostać tu w Warsza­
w ie  iesZcże przeZ miesięcy 2, uzdatniony do rachun­
kowości tak z  nauk, iakoteż 1 z c iąg łego  używania  
przez lat kilka,  życzy sobie mieć takowe zatrudnie­
nie przez czas sw e g o  pobytu w tern mieście; ży czą ­
cy sobie korzystać z takow ych u s łu g ,  raczy nade- 
•słać- swoj adres do domu pod Nr 2042 przy ulicy  
Szymanowskiej, do P. W iel ick iego ,  Rządcy t eg o ż  do- 

„ , A. R.
Zgubione zostało Ś W IA D E C T W O  konduity, w y ­

dane przez J W . W arszawskiego Ober-Policmajstra  
za Nr 106,678, Dymisjonowanemu Pod-Pułkowniko-  
wi Podolerkieftiu. Ł a sk a w y  Znalazca raczy z ło ży ć  
■w Kancelarji tegoż J W-. Oberpolic.majstra.

Ktoby chciał dostawiać na potrzebę Fabryk Min- 
tera ,  tygodniowo W Ę G L I dobrze wypalonych kor­
t y  50; zechce się  zg łos ić  do Kantoru Fabryki przy  
rogti ulicy Sto Krzyzkiej i,placu Dzieciątka JE Z U S  
p o d  Nr 1337. ’

Miejsce na PA PIER N IĄ  ie s t  do nabycia,  « j* d z y  
nu a stan,, W ęgrowem , Liwem, pod koł-żystnemi" wa­
runkami. Wiadomość o tern przy ulicy Jkfcazowie- 
ck i e] pod Nr 1349, na 1m nią trze.

o s t r y g i  holsztyńskie 5 ostendzkie,
nadejdą pocztą nrtrzejszą do Składu Win  
, Korzeni J. L. Fiata*, przy u«cv  N„-  
wo-Senatorskiej.

Dalsza kontynuacja sprzedaży po ś. p. Doktorze  
Kronenbergu, ruchomości przez publiczną l i c s U c ia  
na dzren 28 Grudnia (9 Stycznia) r. b. o  g o d z in ie  10 
z rana, pod Nr 473 przy ulicy Senatorskiej ,  iako to: 
Srebra Precjozy, Garderoby, Bielizny, Porcelany,  
2-egarkoW kieszonkowych i sto łow ych, i t. p. przed-  
łtiiutow, i to zanatychmiastową zapłatę po przybi-  

'C1": -  A. S i  k o r s f c  i,  Relent.
J & g m S i B ,L L A R D  nowy.  * drzewa palisandru-  

« S " :  « * « H k i e i i , i  rekw izytam i,  iesfc 
4 Ś £ m g 0  *  “  pomierną cepę , pod
, Q( , N r ^ P r z y  ul.cy D ługie j ,  w doIllu 
ta, n otolarza A. Liieszaiiskng-o.

Prawnie zaięte Ruchomości,  iako t o :  S to ły  Lu 
stra, Komody, Panu ljon ,  i t. p. ,  tu w  Warszawie  
przy ulicy Rynek Starego Miasta pod Nr 41, dnia 
27 Grudnia (8 Stycznia) r. b. o  godzinie ł® z rana- 
tudzież podobne Ruchomości w Gminie Powązki pod 
Nr 27, w tymże dniu o godz: 12 w południe, przez 
publiczną licytacją sprzedane zostaną.

F e l ix  K r u p  i l i s k i ,  K.  T . C. G M 
P A S Z P O R T Y  wydane przez J W .  Gubernatora  

W oiennego  M. W arszawy, na polu t roczny do R0«-  
sji, dla Leona M ogiły ,  na d. 12/24 Października r. * .  
Nr 4 2 0 3 ,  i Franciszki Turski,  j pod tąż datą Nr 4204," 
przy padkowie zaginęły  . Korzystać przeto z tako - 
wycli nikt nie może, gdyż zastrzeżenie nastąpiło U-  
prasza s ię  o oddanie pod Nr 747, ulica Elektoralna,  
na 2gie piątro.

Uwiadamia się Lubowników KW 1A-  
TO W , iż w Klemeiitowicach pod Mar-  

u Ł .  -kuszowem w Gub: Lubelskiej,  aż do dni® 
15 Kwietnia 1544 r., iest wystawiony „a 

sprzedaż zbiór najpiękniejszych gatunków Georgiri 
czyli Dalji, pełnych, rurkowanych i aneinoni llorow- 
w wysokim wzroście i  karłowatych, pochodzących z 
ogrodów Barona Higiel  z W iednia -i W agnera z  ® r e -  
zna. Ohstalunki przyjmowane będą Za zgłoszeniem  
się przez listy frankowane do P. Jana Taraszkiewi-  
cza. Odbiór zaś kosztem kupującego od 15 Kwret- 
do 1 Maia roku przyszłego,  przy opłaceniu warto­
ści następować będzie. Każda sztuka oznaczoną bę­
dzie Krem, a cała partja opisaniem gatunku i kolo­
ru. Stałe  ceny oznaczają się iak następnie: za 10® 
sztuk z których każda w odmiennym gatunku z ł .  550* 
za 50 sztuk takichże z ł .  80; za 25 sztuk dakichże z ł !  
45. Ktoby brał więcej  iak iednę partję ze  stu s®t«fc 
włożoną, otrzyma rabat 10 od sta. W tymże % n»~
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-3r/ie są do nabycia  K r ze w y  do upiękr i ie ina ogrodu,  
. iako lo : Ruże,  rozmai te rodza i e  Bzów, Ser ing i ,  L o n i ­
cery,  i t. p.  Kwia ty  t rwa ł e ,  Re nunk ie ty ,  tudzież oran-  
że r y j ne  rośl iny po cenach umi a r ko wa n y ch  i zn i ż o ­
nych,  od zwykle  w W a r s z a w i e  p ra k ty k ow a n y c h ,  a  
w miesiącach począwszy od L i p c a , są do n abyc i a  
k w i a t y  cybuikowe,  iako t o :  H y a c y n t y , T u l i p a n y  pe ł ­
ne,  i t. p. po g roszy  15 sztuka;  lecz to wszy s tko ie- 
<h nie za poprzedu iem obstałowaniera.

Dom h and l owy  P io t r a  St e inke l l e r ,  podaie  do p u ­
bl icznej  w i adomoś ci :  iż w W a r z e l n i  Ciechocińskie j ,  
i e s t  do pr zewiez i en i a  S O L I  warzone j ,  mianowic i e :  
do Ma ga z y n u  w Konini e  cent:  15,050; do Ma gazynu  
w Kal i szu cent: 13,240,  razem cent;  28,200 ; maiący 
wi ęc  chęć podjęc i a  się t r anspo r tu  powyższej  Sol i ,  
do Ka n to ru  w domu pod Nr  638 exys tu iącego,  dla 
b l i ższego  po i nf ormowan i a  s ię ,  zg łos ić  się zechcą.

* W  Bobrach Koz ł owi e  na t r akc i e  Kal i sk im o 
8 V9 mi l  od W a r sz awy  p o ł o ż o n y ch ,  iest do w yp u ­
szczenia na  lat  k i l ka  do 2 0 lu,  użytkowanie  z wody  
rzeki  Bzury,  mogącej  dosta rczać  si ły k i lkudzies ięc iu 
k o n i ,  n a  za ł ożen i e  M Ł Y N U  lub i nnego  z a k ł a d u ,  
w r a z  z będącym iuż tainże Mł yne m.  Ktoby sobie 
ż y c z y ł  wejsc o to w uk ład ,  zechce zg łos i ć  się do 
M u r  grabi  ego dormi na rożnego  Nr  15SI pr zy  ul icy 
Brack i e j  i Je rozo l ims k ie j  —  Pot rzebny  i*st  M Ł Y ­
N A R Z  do b u d o w y  2 h Mł y nó w wodnych  w Guber :  
T w e r s k i t j ,  L j e żdz i e  Karczowskim.  Ży c z ą c y  sobie 
pod j ęc i a  się tego,  zechce zgłos ić  s ię do M a r g r a b i e ­
go  domu na rożnego  Nr o  1581 przy ul icy Brackie j  
i Je rozo l ims kie j .

ućgp* M Ł O D S Z A  uzdatniona  do pr an i a ,  szycia  i 
u s ł ug i ,  pot r zebną  iest  na wieś  o 5 mil  od W a r s z a ­
wy ;  dowiedzieć  się w domu Nro 482 przy ul icy M i o­
dowej ,  na Im pi . i t rze od frontu.

Dnia  10/22 Stycznia  r. b. w Biurze Dozoru  M a ­
g azynu  Rz ąd owe g o  przy u l i cy Bugaj  pod Nr  2602/s
0 godzini e  Tlej  z r ana ,  sprzedane będz i e  przez pu ­
bl i czną  l i cytac ją  więcej  daiącemu,  D R Z E W O  Sosno-  
w e w r. 1841 z Leśn i c t wa  Kozienice  zdef raudowaoe,
1 na rzecz Sk a r bu  zabrane.

M Dwa  K O N I E  po iazdowe i i ed t n w i e r z ­
chowy,  ros ł e ,  mocne i z d r o y e ,  są do 
* przednia  pr zy  ul icy No wy -S wi a t  pod 
s Nreiu 1263. Wi adomoś ć  na Im piąt rze.

^  kan to ru  Ztlr.cań p rzy  ul'. W ierzbow ej N r 4 7&
Zna l ez i ony  R E W E R S  na zł .  3893 gr .  14, pod d. 

3m W rześnia  r. z., p rzez Piosenblum,  na rzecz Gros-  
g l i ka  i Keene r  wydany;  można odebrać  w K a n t o ­
rze  Zleceń.

Do pew nego domu handlowego,  po t rzebny  iest  TO­
C Z E Ń ,  k t óry  przy najmniej  3 k l as y  z poży tk i em u- 
końc z y ł ,  w wieku  od 15 do 18 lat.  Wi adomoś ć  w 
Ka n t or ze  Zleceń.

Dzi ś  rano c iepła  s topni  2 Wc z o ra j  w p o ł u d :  2.
T E A T R  W I E L K I .  D/ i ś ,  14ty raz D zyiana*
T E A T R  R O Z M A I  l GS CI.  I )ziś, iak og ł osz ono .  J u ­

t ro ,  27my razJPdsztet z W ęg o rza .  6ty raz J a k i  Ojciec 
ta k i Syn. 171y raz Iiu lja jia .  (Dziś  w czasie Ma sk a r a ­
dy,  66ty raz  P a n  dom u).

Q N ow y T ea tr  M echaniczny na Iizia iyńskiem . fi
C Dz.iś J w a  p r zeds t awie n ia :  D obry K ról albo 5 
g SsczgSliwa M ły n a r k a , B alet, M etam orfozy  i 0 
w nowe Chińskie O gnie. P oczą t ek  I szego  przed-  2 
Osławienia  o godz:  3ciej z p o łu d n i a ;  d rug i ego  o 8 
J  godz:  7 ill ej wieczorem.  fi

Podpi san i ,  zawiadamiamy Szan:  Publ iczność ,  iż w 
t e r aźnie j szym Kar nawa l e ,  ' k lohy sobie życzy ł  mieć 
M P A Y K E  na wieczory  tań.  u i ące ; ' n i ecb  raczy z g ł o ­
sić się pod Nr  255 przy  ul icy F r e t a ,  gdzie s t o s o ­
wnie  do życzenia  Osób Zgłaszających się,  może być 
zamówiony  T E R C E T ,  K W A R T E T ,  K W I N T E T  lub 
S E X T E T ;  do t ego mamy najnowsze T A Ń C E .

Tercet z Czeskiej P ra g i.
Podp i sany ,  zaw iadamia Szan: Publ i : ,  iż w t e r a ź n i e j ­

szym Karnawale ,  k toby ' sobi e  życzy !  mieć n *. wieczorv  
do F o r t e p ja nu  z akompanjamentem Skrz-vpiec,  lub na 
samym Paota l j on i e  niech się raczy zgłos ić  pod N r  104 
przy ul: Piwnej  na 1 p i ą t ro  w oficynie.  k.G ier m iński

I I  B*’» na F o xa lu ,  pod Nrein 1279, bedzie  PS 
U  W I E C Z Ó R  T A Ń C U J Ą C Y .  O r k i e ’s , /  p . "  i  
M  5 r: D aneckiego, w y k on y w a ć  bedzie naiuo-  ■  
i  " S/e Tarice- K otarski.

f e S B S S t B S a i^ E S r ^ g ^ a B B r
Dzis  w Kawiarn i  przy ul: Trę b ac k ie j  n ap r ze ć , *  d o ­

mu W .  Steinkel : ,  familja Herm a,, B erg er  g r ać  bedzie
Bzis w Kawi arn i  na  Nowem Mieście,  pod Nr  3 4 3  

gdzie Ka n to r  Lot : ,  Panny  E U tra k  grać i śpiewać beda!
Dzis w Kawi ar ń ,  w domu Hej ui kowski ego ,  przy uli: 

Bielansk:  Nr  609,  P a n n y  E n ,m an  grać i śpiewać będą.
Dzis w Kawiarni  na Krak: -Pr , . edm:  wpros t  odwaclm,  

pod Nr  4+7, P an n y  Kser g rać i śpiewać będą.
Bzis w Kawia rn i  w duma Bnka przy '  ol icz Nowo-  

Senator skie j ,  P a n ny  Noires grać  i śpiewać będą.
Bzis w Kawi ar n i  p r zy  ulicy Trebąc.kiej  obok doma 

W .  Meink: .  fami l ja BjttJl.-rów grać  będzie.
Poda i ę  Szan:  Publ iczności ,  jż  ort dni a  dzi s ie jsze­

go zacząwszy,  będą  wypiekane  P Ą C Z K I  po g r  3,  
za  k t ór ych  dobroć  i smak zaręczam;  to iest  w palaru,  
Branic  kich dawniej  zwany,  p r ,,y ul icy Nowy-świa t  
i K r a k r  -Przedmieście .  * S.  M.

Ju t ro  u M aiew skU go  orzy ul: Bednarskie j  na Śnia-  
danie,  miedzy innemi : Gęś,  Kapł onki ,  Kaczki ,  P i e ­
czeń rzymska , Po l ędwi ca , Scha b ,  Mos tek ,  Musze lk i , e t c .


